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1830W arszaw ie

WIADOMOŚCI .KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
K R Ó L E S T W O  POLSKIE.

—  U rzącl m u n ic y p a ln y  m ia s ta  sto łecznego  TVarszaw y. 
Slosowie do re sk ryp tu  kommissji  rządowej spraw wewnę
trznych i policji z d. 1-1 b .m.  Nr  fjy®- na wydzierżawię- 
nie  dochodu spławnego od przypływających statków wo
dnych , t i k  pod most ,  jako też do otwartego mos tu ,  do 
końca V. b. pobieraćsię mającego, ogłaszając niniejszym l i 
cytację pub l i czną, do odbycia onej stanowczy t ermin na d. 
26 b. in. na godzinę 4 z południa ustanawia i w skutek 
tego wzywa mających chęć podiecia się tej dzierżawy, aby 
zaopatrzeni w vadium w gotowiźnie w summie złp.  3000 
w powyższym terminie w ratuszu głównym w biorze u rzę
du municypalnego miasta Warszawy znajdować się chcieli. 
Warunki  do licytacji w biórze tegoż urzędu w każdym 
czasie przejrzane być mogą.  —  Warszawa dnia 15 maja 
1 S 3 0 r .  —  Radca stanu p rezyden t  , W o jd a .  —  Sekretarz 
j lny,  G. Ja h o łko w sk i.

W iadom ości W arszaw sk ie .
—  Towarzystwo Warszawskie przyja.  nauk zatrudnia się 
przygotowaniem do d ruku  po polsku i po francuzku rę-  
kopismów ś. p. Alber t randcgo o medalach polskich.  Op i
sy k tórych nie dostaje w Alber trandym dodaje I<’elix Be n t 
k ow sk i ; t łumaczeniem na jeżyk francuzki zajmuje się 
Władysław lir. Ostrowski;  wstęp do dzieła ułoży Juljan 
Ursin Niemcewicz.
—  P. Piotr  Józofowicz napisał  i ogłosi ł  d ruk iem w celu 
otrzymania stopnia doktora prawa,  rozprawę o leorji p r a 
wa kryminalnego z prewencji  wyprowadzanej.
—  Dnia wczorajszego odbyło tutejsze Towarzystwo do
broczynności  publiczne posiedzenie,  na k tó rem ogłoszo
no stan dochodów i wydatków towarzystwa z roku upły-  
nionego i zdano sprawę z czynności jego.
■— Dziewiąty oddział portretów sławnych Polaków, wyda
wany przez Kóśmińskiego wyszedł  z .litografji tegoż.  O- 
be jmuje :  1) Kazimierz czwarty;  2) Władysław-czwar ty; 
3) Korybut  Wiśniowłecki ; 4) Adam Naruszewicz.

RQSSJA.  —  Dnia 25 lutego około godziny 1 po południu 
. dało s.ię uczuć w Kizliar trzęsienie ziemi; które trwało 10 

•ekund;  ponowiło się tegoż dnia o godzinie 10 wieczorem 
i , 0  północy,  bez zrządzenia szkody. Lecz we wsi Andre • 

■ jewskaia , leżącej o dwa dni drogi od Kizlair ,  t rzęsienie 
19 obaliło Kościół Ormiański ,  i zpiszczyl'o l^ilka meczetów;

przeszło 400 mieszkańców zginęło tam pod zwaliskami do
mów swoich. Góra rozpadła się z wielkim łoskotem.  
Trzęsienie to ponawiało się w rzeczonej wsi więcej niż 
przez 9 dni.
AMERYKA. —  Ostatnie dc niesienia otrzymano w Ruropie,  
są następujące : _
  N o w y -J o rk .  —  W senacie Zjed. Stanów,  zasiada 39
prawników,  2 kupców,  1 lekarz i 5 dzierżawców lub fabry- 
kantów. —  Podług urzędowych podań, wydatki na tegoro
czne posiedzenie kongresu wynoszą 665,050 dollarow,- po. 
siedzenia obliczone są na czas blisko 6 miesięcznego t rwa
nia, w ten sposób,  że każdy z członków otrzyma 1400 
dollarów wynagrodzenia za dni 175,  co wy niesie, summę 
375,800 doi. dla wszystkich członków senatu i dla depu
towanych. W tę summę nie wchodzą 12,000 doi. na ko
szta podróży przeznaczone.  Koszta druków i inne tym po
dobne,  obliczono dla senatu na 35,000 do i ; , a dla izby r e 
prezentantów na  100,000 dollarow. ' ^
—  f e r a - C r u z  d. 12 m arca . —  Większa część krajów u- 
znała już rząd teraźniejszy.  Na kongresie przeszło p ra 
wo, stanowiące, że każdy kraj  wniesie do kassy jeneralncj  
związku 45 pretu od rocznego dochodu swojego; część p e 
wną innych dochodów przeznaczono na umorzenie dawniej
szych długów. Inne prawo stanowi, że opłata cła morskiego 
w ciągu dni 40 do skarbu wnoszona być winna;  dawniej było 
dozwolonych dni 90 do 180. Minister skal bu zajmuje się po
większeniem i uporządkowaniem dochodów publicznych,  i są
dzą że jeżeli pozostanie na urzędz ie ,  potrafi zamiary swo
je przywieść do skutku.  W ogólności objawia się wiel
ka ufność do teraźniejszej administracji ,  obawiają nię tylko 
zmienności w wojsku, które zdaje się zyczyc rządu cen
tralnego. Handel zaczyna się ożywiać; zniesiony został 
(lubo tymczasowie) zakaz wprowadzenia towarow baweł
nianych. —. Jene ra ł  Teran  ot rzymał  dowództwo nad woj
skiem w T ex a s ,  a j e ne ra ł  Bravo nad prowincjami połu-  
dniowemi.  — Zawarta dawniej przez ministra skarbu po
życzka z kupcami mexykańskiemi,  została zniesiona,  jako 
niekorzystna dla kraju.
+— B ogota , cl. 2 m arca . —  P rzyby ł  tu pan Lcmoina 
konsul Francuzki .  Arcybiskup w Antiocha ogłosi ł  się za 
stroną Boliwara.
— Pu.ertb-C avello , d . 10 lu tego. —  Do Walencji p rzy
byli dwaj posłańcy Boliwara mający polecenie nakłonić je
nerała Paez do widzenia się z Buliwarem na równinie Cu- 
cuta. Paez kazał  ich przytrzymać i uwięzić, a sam posta
nowił  stanąć na czele wojska i wyruszyć z niem ku gra-
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nicy. Paez w ydał do m ieszkańców energiczną odezw ę d a 
towaną w Walencji d. 29 stycznia.

S a n tia g o ,  (C hil i) .  Stronnictwo arystokratyczne w zię 
ł o  nakoniec p rzew agę ,  odniósłszy  zwycigztwo po stoczo
nej tu na miejscu bitwie. Zrabowano przylein  kilka d o 
m ów , a między innemi doin francuskiego konsula pana La- 
foret ,  którego ranipno.

ANGLJA. —  Z  L o n d yn u  d n ia  5 Ą la ja  —
-T- P od łu g  dziennika G lobe, mała jest nadzieja utrzym a
nia króla przy życiu , chociaż bulctyny nic o tem nie m ó
w ią ,  a nadworni lekarze mają nadzieję , iż przez poty po
trafią usunąć grożące królowi n iebezpieczeństw o. Przez
śm ierć  ojca pana Peel,  ty tu ł  baronetta spada na tego mi- 
nistra; jakoż gazety pisząc o nim, już go mianują Sir  R o
bert P ee l .  ■—  Dnia wczorajszego mówiono na g ie łd z ie  , 
że x iąże Wellington zasta ł  wezwany bardzo spiesznie do 
W indsor. Wyprawa Algierska zajmuje więcej publicz
ność a n g ie lsk ą , niżby sądzić można. N iektóre dzienniki 

-tc S° zdania, ze  gabinet londyński nie przyzwoli nigdy,  
a|jy 1'rancuzi zostali w posiadaniu wybrze/.ów Afryki, cho
ciażby z tego powodu do zerwania stosunków przyjaciel
skich m iędzy Anglją i Francją przyjść miało.
— Jak wiadomo, posiedzenia parlamentu zaczęły  s ie  dnia 
.2 6  kwietnia.

W Izbie wyższej z łożono mnóztwo p e t y c j i p o m i ę d z y  
temi znajdowała się także petycja pew nego siędza  katoli
ck iego ,  ktoiy  z łona  religji katolickiej do protestantskiej 
p rz e sz e d ł .  U praszał on w niej tak dla s ieb ie , jakoteż dla 
-wielu niegdyś swoich kolegów o wsparcie. Hrabia Mountca- 
shcl podający tę petycję ,  dodał, iż każdy x iądz katolicki 
odstępując od kościoła katolickiego, tem samem staje się 
s ię d z e iu  kościoła anglikańskiego i dla tego w rzeczy  sa- 
tttej, jak to i dawne prawo upoważnia, powinienby o trzy
mać od rządu wynagrodzenie. Przeciwnie wielu c z ło n 
ków  izby oparło się jego żądaniu.' Hrabię L im ery k  o- 
św iad czy ł  , Że wspieranie przechodzących z jednej do 
drugiej religji , niczern innem  nie jest  , ty lko k u p o
waniem ludzi od jednego przez drugie wyznanie , i na- 
vvioceni tym sposobem są dla jednego kościo ła  równie po
cieszającą stratą, jak  drugiemu hańbę przynoszą.. Petycja  
została cofnięta.

W izbie niższej wielu cz łonków  nowo-obranych z ł o ż y 
ł o  przysięgę  i zaję ło  miejsca swoje. Mnóstwo petycji p o 
dano o zniesienie kary śm ierci za fałszowania. P . Broug
ham w yn u rzy ł  ztąd swoję radość, że nawet bankietow ie  
i  kapitaliści wyprowadzeni nareszcie zostali 7. b łędu, jakoby  
kara śmierci koniecznie potrzebną była ,  chcąc zapobiedz 
fałszowaniu. Owszem przekonano się , iż  kara ta, p o n ie 
waż jest  zbyt surową, a tem samem rzadko k iedy  w yko
nyw aną , dała popęd zbrodni fałszowania.—  P. Planta podał  
petycję^ obywateli i magistratu Kingston o znies ienie  kary  
śm ierci za kradzieże . Podający pop iera ł petycję  z zapa
ł e m  czyniąc uwagę, że prawa w tej m ierze Anglji niego- 
dne są państwa chrześcjanskiego. — W nies ion y  p rzez  pa
na H aney  b il  poprawienia ustaw tyczących się ubog ich ,  
p r z e sz e d ł  przez wydział.  —  P. Thom son w n iósł  o czyta
n ie  bilu mającego znieść dotychczasowe prawa o lichwie i 
zaprowadzić nowe. Czytanie przyjętćm  ; zostało z 50 p r ze 
ciw 21 k resk o m , : •

W dniu 27 t. m. podał pan King prośby .z-Kork o zn ie 
sienie wielu nadużyć w kościele  anglikańskim. Petycja 
ta dała powód do wielu rozpraw. Pan Hume oświadczył,  
ze k o sc io ł  1 dochody jego tak dobrze należą do forum  
piawc awstwa, jak wszelka inna ga łęź  wewnętrznej admi
nistracji. ic.yby np. prawodawstwo postanowiło zaprowa
dzenie za powszechne wyznanie kwakrów w Anglji,  w któ- 
rein na duchowieństwo najmniejszego wydatku niema, ma
jątek i dochody kościoła od ziedziczy łby  niezawodnie skarb. 
Pan O Connell w n ió s ł  o czytanie-bilu zm ien ien ia^rpo
prawienia praw tyczących się zgromadzeń parafjalnych.__
Kanclerz skarbu oparł się temu wnioskowi; w tym samym  
duchu mówili P. P ee l i wielu innych cz łon k ów , tak iż na- 
koniec wniosek P. O’Connell odrzuconym został 1 7 7 p rze -  
ciw 47 kreskom.

W środę dnia 28 kwietnia uczynił  P. Karól Grant za po 
wiedziany wniosek we względzie postępowania ministrów c o s 
do w y sp y  1 erceiry , i chciał żeby izba w yn u rzy ła  m ini
strom nieukon te nto iranie swojo z powodu ich postępowa
nia z wychodźcami portugalskimi. Za ministrami mówili 
Lord G o w e r , pan Kourtenaj i kilku innych. Wniosek  
odrzuconym został 191 przeciw 78 kreskom.

Dnia 29  kwietnia z łożon o  w izbie petyeję Mojżesza L e-  
wy» 0 wydanie jasnego prawa: czy żydom wolno jest obe- 
cnie.posiadłośei wiejskie nabywać lub nie?

W izbie  wyzszej nic w ażnego w tych dniach nieroz*  
trząś a no.

Na posiedzeniu izby wyzszej d. 30 kwietnia wniesio
no prośbę kupców z Cambridge o nieczynienie żadnych  
zmian w dotychczasowych ustawach względem więzienia dłut* 
źnikow.—  Obracając się do hrabiego A berdeen, r z e k ł  mar
grabia Londonderry:!) Winienem uczynić szanownemu lor 
dowi niektóre zapytania względem naszych obecnych stó» 
s-unkow z Grecją. Będąc na stałym lądzie zkąd niedawna1 
powróciłem , s ły sz a łe m ,  iż pewien x iążę tego kraju, mia
nowany został od mocarstw sprzym ierzonych monarchy Gre
cji. Jezeii tak w samej rzeczy  j e s t ,  to rów nie  parlament 
jak i kraj powinienby się na urzędownej drodze o tein do
wiedzieć, a nie z opowiadań cudzoziemców. Powiadano mi 
tak że ,  iz proponowano rzeczonemu x ią ż ę c iu , ażeby się  
z rzek ł  swojego unarodowienia w Anglji; ży czy łb y m  się d o . 
wiedzieć od czcigodnego hrabiego, czy taka propozycja zo
stała uczynioną i przyjęty? Jeżeli w rzeczy samej została  
uczyniony, tedy wyznać musy,ę, iż mi się nie zdaje być  
bardzo rostropną. N ie  rnogę także zataić mojego zadzi
wienia, iz po up łyn icn iu  22  miesięcy nie przygotowano j e 
szcze papierów tyczących się Grecji dla przełożen ia  ich  
parlamentowi, n -—Hrabia Aberdeen odpowiedział:)) Za dni 
kilka spodziewam się ,  iż będę w stanie z łożyć  wszystkie  
papiery względem Grecji.))——)) Pragnę jednak wiedzieć—  
oświadczył następnie margr. Londonderry —  czy to x iąże  
Leopold mianowany jest królem Grecji i czy od niego żą* 
dano, ażeby się z r z e k ł  unarodowienia swego w Anglji?—  
Hrabia na to:)) Nie mam potrzeby taić się z odpow iedzią ,  
szanownemu margrabiemu, iż dom ysł jego względem.xią-  
zęcia Leopolda jest  zu p e łn ie  trafny. Jemu istotnie ofia* 
rowały mocarstwa władztwo Grecji i Jego królewiczo: lVłóść 

takowe. Część układów  w tej m ierze  nie [jest j e 
szcze ukończona, l eo z  ta nie nalepy do zasadniczych, a n^- 
wet wkrótce będzie załatwiona. » —  X iąże W ellington  
odezwał sij; « Go się tyczy drugiego p y ta n ia , które mar«
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g.r’abia u c z y n i ł ,  winienem mu dać zupełn ie  odmowną od-

i|powiedź.» —  Margrabia Clanricarde zapytał śię: czyli rząd  
ma urzędową wiadomość o ustanowieniu regencji na w y 
spie Tercejrze, i czy li ,  na ten przypadek , rząd zostaje w 
urzędow ych  związkach z poinienioną regencją ? —  Hrabia 
A b erd een  odpowiedział:  iż rząd wie wprawdzie z pew n o
ścią, ze takowa regencja is tn ie ,  lecz źe niema Sądnych urzę
dowych związków z mężam i, którzy obecnie rządzą na po- 
mienionej w y sp ie .— Margrabia Londonderry zapowiedział,  
i z  w pierwszych dniach maja wuiesie o rozpoznanie sta
nu zewnętrznej polityki W. Brytanji.

W izbie niższej z ło ż y ł  pan R. Inglis petycję w przed
miocie religijnej tolerancji. Podali ją bywsi off icerow ie,  
którzy będąc członkam i kościoła anglikańskiego, otrzymali  
p rzez  wyrok sądu wojennego dymissję za to, iz się wzbra
niali być przytomnymi obrządkowi katolickiemu ; dopra- 
szają się więc teraz , ażeby ich przywrócono do postrada
nych stopni, i żeby żo łn ierzy  angielskich nie przym usza
no do bywania w kościołach katolickich. Pan G. Alurray 
uw ażał,  iz pomienieni officerowie mieli tylko rozkaz, aże
by  jako żo łn ierze  byli w kościele, a to należy bardzo roz
różnić od uczestnictwa w jakim obrządku religijnym. W 
tym względzie zachowuje się najdelikatniejsze postępowa
nie  i zaiste żaden żołnierz nie bywa przymuszany, ażeby 
cz y n i ł  co przeciw swemu religijnemu przekonaniu. Pan 
E . Knatchbull tw ierdził,  iż prz.ymuszono straże angielskie  
w  Malcie do znajdowania się w katolickim kościele. Pan 
O’Connell popierał przedmiot petycji.  Pan Trant twier
d z i ł  nawet, iż wojsko angielskie w Korfu nietylko należa
ł o  do obrządku religijnego, ale nadto chorągiew' ś. Ducha 
nicsc musiało. Pan G. Murrayj m niem ał, iż to ostatnie fa. 
ctum zapewne ly lke  przypadek zrządził. Potem nakaza
no druk petycji. —  Izba zamieniła  się w kom itet  subsy-  
djalny celem dalszego roztrząsania budżetu wydatków.

FRANCJA. •—  Z P a r y i a  dnia  5 maja. —  Król wyjechał  
do st. Cloud. —  Tutejsza izba handlowa obrała p r e z y 
dentem  swoim pana Jakóba Lefebvre. —  Globe donosi1, 
Se pan Alartignac m ia ł  niedawno posłuchanie  u króla i 
wnosi ztąd, ze rozpuszczenie izby deputowanych nie bę-  
dzie miec miejsca. C onstitu tione l zaś uti-zjmuje przeci-  
wnie i zapewnia że postanowienie rozwiązujące teg oro 
czne posiedzenia zaraz po powrocie króla z ' s t .  C lo u d ,  
ogłoszone zostanie. —- Przygotowania aby przyśpieszyć  
wsiadanie wojska na okręty  w T u lo n ie ,  idą z w ie lk im  
p osp iech em ; zdaje się wszelako, Że przed dniem 8 maja 
wyprawa nie wyjdzie na morze. Przy brzegach A l- ieru  
panują teraz wiatry p rzec iw n e ,  ale  nie wątpiono iż sie 
w ła d a  chwilę zm ienić  powinny. Z czynionych doświad- 
czen przekonano s i ę ,  że gdy przyjdzie do lądowania, m o
że 1U>UUU wojska w przeciągu dwóch godzin być na brzeg- 
wysadzonego. W porcie Tulońskim znajdowało sie; „a d 

. Z ' ” 1 ' , 1 0  l in jow yćh , 60  rozmaitej w ielkości okrętów  
wojennych i przeszło  200  statków przewozowych. Woj
sko składa się z 3 0 ,0 0 0  piechoty i 5000 innej r o z m a i l i

! 2 Ó 0 0  - .k i ł g r .  ' | l i w ^ " « u a z c ^ c h ^  
je s t  jak najlppązym duchem, —  Dnia 2 8  z. m .  robiono

doświadzenia na statku parowym S p h in x  dla przekonania  
sie czyli strzelanie z dz ia ł  nie  szkodzi machinie parowej 
i n:e tamuje jej ruchu. Strzelano najprzód z jednego  
d z ia ła ,  poteni z d w óch , trzech ,  a w końcu razem z 12  
znajdujących się na statku. Pokazało s ię ,  że strzelanie W 
niczem dla machiny parowej nie  je s t  szkodliwe.
—  G azette  donosi p od łu g  listów odebranych z Londynu  
dalty 2 maja , że nie  masz żadnej nadziei utrzymania kró
la A ngie lsk iego  przy życiu.

""^M ADOM OŚCI NAUKOWE ........=
O p ija jis tw ie  A n g lik ó w .

Nie masz, nie było i może nie będzie takiego narodu, 
gdzięby przy postępie światła tak wielu i tak wielkich by
ło  pijaków jak w Anglii . Nie jest to wadą do klimatu jak  
raczej do obyczajów narodowych przywiązaną, gdzie  ty l
ko więc ludzie mówią po angielsku , wszędzie i piją po 
angielsku. Przypominając czytelnikom rachunek slatvsty- 
czny który o pijakach angielskich b y ł  już w Gazecie Pol.,  
powiemy o to w a rzys tw a ch  w strzem ięźliw ośc i umyślnie dla 
zmniejszenia liczby pijaków utworzonych.

Rzeczpospolita Jpółnocn o-a mery kańska najpierw? za dała  
przykład podobnych towarzystw, a dziś mało które mia
sto już niemi się nie szczyci. Szkocja i Irlnndja naśla
dowały Amerykanów w Łój mierze, a to tak szczęśliwie, że  
codzień liczba stowarzyszeń powiększa się. W Stirlingu w  
Szkocji utworzono komitet udzielny, z łożony z pięciu du
chownych, jednego lekarza i wiciu innych osób, aby roz-  
trząsnąć ten przedmiot i przekonać się, czyli rzeczywiście  
może przynieść dla obywatelów obiecywane korzyści. D o 
któr Edgar professor teologji w kollegjum Belfast w Irlan-  
dji, swiezo o g ło s i ł  dzieło  o wstrzemięźliwości, i natychmiast  
zachęcił tym sposobem mieszkańców do utworzenia dwóch  
towarzystw. AVystawia tam autor, że k iedy  połowa kwa-  
krow mieszkających w Londynie dochodzi roku c z te rd z ie 
stego siódm ego  wieku swego, ósma część  reszty ludności 
tego miasta p rze d  trzecim  rokiein życia umiera; dalej źe  
n a  dziesięciu, kwakrach jeden żyje do 80 roku, kiedy p rze 
ciwnie reszta ludności londyńskiej okazuje, że zaledwie je
den zc c z te rd z ie s tu  ludzi mających więcej jak 47 lat do
chodzi w ie k u  lat S0. W strzemięźliwość w używaniu mo
cnych napojów, jest jedynym  środkiem zapobieżenia tem a  
z łem u, mówi pan E d ga r; dalej potem na poparcie swego  
twierdzenia przywodzi korzyści jakie obywatele am ery
kańscy dotąd już odnieśli z założenia towarzystw p o 
wściągliwości w napojach. W mieście jednem, mówi, trzej 
właściciele  fabryk dystyllowania mocnych napojów, slosu-  
jąe s 'ę do rad towarzystwa, zaniechali dobrowolnie ten prze
m ysł.  W drugiem liczba szynkowni z dziesięciu do dwóch  
się zm niejszyła . W Reichertown konsumpcja gorzałczana  
w 1824 r. wynosiła 8056 galionów,, w roku zaś 1828 zni
żyła s ię  aż do 2 09 7 ;  a to wszystko w skutku starań towa
rzystw wstrzemięźliwości. Uczony professor zaleca uży
wanie herbaty, kawy, czekolady etc. zamiast napojów m o 
cnych. Prócz tego radzi aby żaden rzemieślnik, majster, 
ani właściciel fabryki, nie p ła c i ł  należności czeladzi w so
botę lecz-w inny dogodniejszy dzień,aby nie miała czasu prze
pić swoich pieniędzy. W  Glasgowie już aż okrutnym wy
konawcą planów towarzystwa został naczelnik policji;  ka
żdemu bowiem kogo w nocy pijanego na ulicy lub drodze  
•publicznej pojmano, k a za ł  łeb. o g o lić l
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Oprócz doktora Edgar inni jeszcze szanowni kap łan i  i 
pismami i rodami dzielnie wpływaj.} na rozszerzenie to
warzystw tego rodzaju; i lak s ławny biskup katol icki Doyle  
og łos i ł  iist zalecający wstrzemięźl iwość w napój .cli. >'N1- 
komu nie dam t-ig uprzedzić tam gdzie idzie o zapewnieniu  
władzy  rozumu nad namiętnościami,  gdzie idzie o udzie
l eni e wsparcia cnocie z występkiem walczącej.  « P o t e m ,  
chwaląc cele towarzystw czyni  uwagę,  że w takim klimacie 
jak w Jndjach trudno bardzo będzie odzwyczajać mie szkań
ców od mocnych napojów; i sądzi że kanclerz skarbowy  
dabrzeby' zrobił  gdyby przez wzgląd na potrzebę poprawy 
obyczajów, zniós ł  opłaty  od piwa, a natomiast obciążył  o- 
płaty od mocnych trunków.  Dopók i  to nie będzie uczy
n ione,  mówi szanowny biskup,  towarzystwo wstrzemięź l i 
wości mieć będą zarazem do zwalczenia zbyt wielu n i e 
przyjaciół ,  jako to: pijaków, szynkarzów,  kupców k or zen 
nych,  dystyl latorów, g łupców,  żartownis iów,  p łytki e  d o 
wcipy,  wszelkiego rodzaju, próżniaków,  wreszcie  tych któ
rzy  w każdej iowosci z ł e  widzą,  chociażby nawet wido
cznym by ło jej ce lem poprawienie znarowionej natury c z ł o 
wieka.

D a ls za  w iadom ość  o tłó m a c ze n ia  na j ę z y k  w ło sk i ro z 
p r a w y  Ś n ia d e ck ieg o  o K o p e rn ik u  p r ze z  p .  Z a y d le ra .

Oczekiwane od dawna t ł ómaczenie włoski e Lego dzieła,  
w y sz ło ,  jakeśmy o tern juz donieśl i ,  we Florencji  pod ty
tuł em:  D i N iccolo C opernico astronom o p o la c co , Rei-
ą ionam en ta  d e l C av. G io v a n n i S n id e  chi R e t t  o re delP  U- 
niversila . d i  V i ln a  e tc . TradoLto d a l ia  lin g u a  p o la c c a  
nelP  i ta l ią n a  d a l D ottore  B ern a rd o  Z a y d le r , C orri- 
spondan te d e ll' i. o r . A te n eo  I ta lia n o  e socio dP a ltre  
accaderhia  le t fe r a r ie ; g ia  a llie ro  p rem ia to  d e lla  r- u n i-  
v e rs ita  d i K a rsa v in . C on  a g g iu n te . P o lig ra fia  F iescola  
1830  ill 8 Vo str. 192 z portretem Kopernika rytym na 
mi edz i ;  dedykowane kró lewsk iemu towarzystwu warsza
wsk iemu przyjaciół  nauk.

Ty m tedy sposobem l i czymy już sześć t łómnczeń roz- 
prayry Śniadeckiego na obce języki ;  na francuzki Tęgo-  
borski ego,  trzy edycje , z których dwie w Warszawie tvy- 
s z ł y  a jedna w Paryżu staraniem Adrjana Krzyżanowskie
go.  Drug ie  f łómacżenie  jest  rossyjskie szanownego Ana-  
Stazewicza , radcy stanu; trzecie angielskie  pana Justyna 
Brenan lrlandozyka; czwarte włoski e pana Zaydlera ; pią
te niemieckie  pana łde l er  w 1811 r. towarzystwu filoma- 
t ycznemu w Berlinie z ł ożone,  z ostrzeżeniem że nie Jan 
Śniadecki ,  ale pan professor Ideler jest autorem tego dzie
ł a ;  s/ ,óste wreszaie pana doktora Westphal także niemieckie  
ogłoszone  wl822Konstancj i ,  gdzie podobnież nie ina wzmian-  
0 Śniadeckim , a wydawca gra rolę autora. Przynajmniej  za
przeczyć nie można niektóym cudzoziemcom , że jeżel i  
kłamią  i kradną ,  dobry wybór umieją robić ; Kopernika  
imię" bezwątpienia jest bardzo powabne,  a rozprawa o nim 
Śniadeckiego jest  najlepszem dz ie ł em jakie  k iedykolwiek  
wyszło  o odkryciach w Astrc.nomji tego wielkiego męża.  
Żeby kto zajrzał  do odchłani l i teratury niemieckiej  gdzie 
tyle dz ie ł  wychodzi ,  możeby się prócz pp. Ideler i West 
phal  znalazło więcej amatorów rozprawy Śniadeckiego.

T łómaczenie  włoski e pana Zajdlera,  prócz zalet stylu 
które  przyznaje mu a n to lo g ia  f lo r e n c k a , ma wyższość

nad jvszysjkicmi- innemi tłóinaczcniam!, raz żo omyłka  o 
roku drumli trygonoinetrji  Kopernika,  fałszująca rozumowa*  
u is S oiadeck iegp,  toin ■ się nie znajduje, a jest we wszystkich  
innych przek ładach prócz rossy j sk i ego ; potein że k i edy  
professor Idel er  ograniczył  się wybraniem najważniejszych  
myśli  Śniadeckiego,  kiedy doktor Westphal połapał  tu i 
owdzie kawałki ,  co by ło  w przypiskach w łoży ł  w text  ; co 
było w Vcxcic czasem wziął  żywcem,  czasem skróci ł  lub 
wyrzuci ł ,  i dodał  wiadomość z Pamiętnika Warszawskiego  
Bentkowskiego o rozprawie Kopernika o moneci e;  kiedy  
wreszcie pan Brenau t lomacz angielski  najniewłaściwiej  
sobie postąpił  opuszczając zupełni e  tak ważne i tak c ieka
we przypiski: ziomek nasz szanowny,  pan Zeydłer ,  wiernie  
oddał po włosku wszystko co Śniadecki  napisał  w tej mi e 
rze. Tłómaczenie  samo dochodzi tylko do str. 178,  dalej 
zaś ą i  do końca,  to jest do str. 192 są dodatki t łómacza:  
1) VTv iadomość o pomniku dla Kopernika wznies ionym teraz 
w Warszawie.  2) Tłómaczenie  z angie l ski ego uwag dokto
ra Briftklej professors estronomji  w Dubl in ie ,  nad roz 
prawą Śniadeckiego,  które znajdują się przy wydaniu pa
na Brenan.  3)  Odpowiedź na te uwagi przez Jana Śnia
deckiego znajdująca sig w Nrze 1 Dziennika Warszawskiego  
1825 r. List ten, jak sig dowiadujemy b y ł  pisany a l p ro -  

fesjtoro A d r ia n o  K rzyża n o w sk i uno  f r a  i  d o tti  d i K  ar-  
sav ia . 1) Odpowiedź baronowi Zach , Niemcowi  , który  
utrzymywał  w dziele C orrespondence a slronom ique t. V  
p . .460.  Genes 1821 , ze Kopernik nie b y ł  Po la k i em ,  ale 
jego  z iomkiem.  Szanowny baron w zapędzie  romantycz
nym zbyt daleko nawet posunął  swój wandalizm, w j c -  
dnćin miejscu bowiem powiada: »że wiele familij polskich  
jak naprzykład sam król  Leszczyński ,  tudzież xiąźęta Ja 
błonowscy ,  choć wiodą swój p id rw szy  początek z Polski ,  
są jednak prawdziwie nicmiecki emi  <c etc.

Jeżel i  Włos i  poczytywali  sobie za święty obowiązek z ło 
żyć w dziennikach podziękowanie zacnemu panu Zaydlero-  
wi za to,  iż literaturę ich wzbogaci ł  tak ważnem dz i e ł em;  
my Polacy bez wątpienia przewyższyćbyśmy  ich powinni  
w wymiarze zasłużonych pochwał.  Oddalony od ojczyzny  
może sig kiedy dowie ,  jak przyjmujemy jego ofiarę,  jak 
rodzina i przyjaciele jego w Polsce z radością czytają te 
słów kilka, j:~k cały kraj ma zwrócone oczy na niego.  Co 
do nas,  kończąc tę krótką wzmiankę o t łumaczeniu w ł o 
skiem rozprawy Śniadeckiego,  winniśmy dodać,  że zacny  
pan Zaydler  jest  jednym z uczniów uniwersytetu Warsza
wskiego,  którzy mu najwięcej przynieśl i  zaszczytu;  że wro-  
szcie o trzymał  od niego medal  z łoty pierwszej  wartości  
za napisanie do konkursu najlepszej rozprawy o p r z y c z y 
nach  k tóre  s k ło n i ły  Ż ó łk iew sk ieg o  do za w a rc ia  t r a k ta 
tu  w B u szy .

Slrzedz  sig tylko potrzeba,  żeby kto pana Zaydlera za 
Niemca nie ,podał  ; bo jeżel i  i królowi Leszczyńskiemu  
nie przebaczono, Kromer ,  Firlej,  Treter ,  Szomberg ,  Den-  
hoff,. Weissenhoff ,  Mirbacb,Plater,  Zaydler,  niezawodnie za 
Polaków nie będą uważani przez naród s ł ynący  od wieków 
z miłości  ojczyzny,  to jest  Europy.  ?

—• Dnia I d b .  m.  wyciągnięto z koła loterji l iczbowćj na- 
stępująće huntera: 71,  68 ,  11, .  83 ,  70.
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